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WIADOMOŚCI KRAJOWE.

—  Z  Wiódnia. —.
N . Pan raczył pod d. 25. Kwietnia b. r. 

do król. W ęgierskiego  pierw szego  nadwornego 
^ice- Kanclerza Hr. Adama R eviozkiego  napisać 
własnoręcznie list następuiący :

^Kochany Hrabio R e v ic z k y ! « 
»Uznając pełnione dotąd dla M nie i  dla kra- 

j® w ierne i znamienite osingi W P an a, i w  do- 
Wpd M ojego zupełnego z tychże upodobania, 
mianowałem W Pan a Moim W ęgierskim  na
dwornym Kanclerzem  , przekonany , ż e  W Pan 

swoją dotąd udowodnioną przychylnością ku 
°j®} o so b ie , i  ze  swoją doświadczoną gorli

wością w słu żb ie  i  nadal nie przestaniesz od
powiadać Mojemu zupełnemu zaufan iu , które 
^  Uiuj położyłem .a

» W  W iedniu d. s 5 . Kwietnia >828,«
.F R A N C IS Z E K  m. p.« (G . IV.)

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
Ameryka.

P od łu g  gazet z M eryku z d. 17. L utego, 
le*zcze nie jest rozstrzygniony los byłego  V i- 
®e-Preeydenta Jenerała Bravo , k tóry , jak wia
domo, przeszedł do stronnictwa, zw anego Szko- 
*®mi. Kongres zaw yrokow ał w zględem  niego 
jj* głosami przeciw ko 16, iżb y  z powodu zdra
dy kraju stawiony b ył przed Sądem.. B y ły  Gu- 
®6rnator Państwa V era-C ruz je sz cze  w ciąż trzy- 
®**0y jest w  zamku San Juan d’Ulłoa ; śledz- 

» które ma być w zględem  niego p rzedsię
wzięte, m oże dać pow ód do w ielkich zawikłań, 
•Ibowiem słychać, że  w ielu  C złonków  Kongre- 
*0 tego Państwa należało do powstania, i w spię
t o  miało buntowników. —  Tymczasem nad- 

odzj Jeneraluego Kongresu liczn e  oświad- 
t *euia o przychylności do systematu federalne- 

—  Komodor P orter zatknął swoję banderę 
®ir»lshą na okręcie Iinijowym Kongres (d«- 

8iój H iszpańskim , zwanym Ą z y ja ) , który nie 
g *Vn® p ow rócił z  morza południow ego, i nie- 
b I j e ’D w ypłynie znow u na m o rze , i krążyć 
A  około b rzegów  dla działania przeciw ko 

mirałowi Laborde.
^ n lla , którą Papież D . Fernando Calcedo

y  F lores mianuje Arcybiskupem Santa F e (de 
B o g o ta ) , i kilku tamże obranych B iskupów  u- 
znaje , nadeszła do B o go ty  w d. 18. Stycznia.

Gazeta Kartageny z  d. 10. Lutego zawiera 
list Jenerała Gubernatora posiadłości D u ń s k ic ^ ^  
w Indyjach zachodnich , van Schotten , pisanyw -- 
do Ból.ivara z  S a n ta -C ru z  z  d- t s .  P a ź d z lf łt  
nika 18 2 7 , w  którym pierw szy zawiadamia 
bertadora, iż  odebrał zalecenie od Króla 
sk ie g o , aby w szedł w zw iązki z  K o Iu m b iją T r^ -  
Libertadora o d w ied ził, że zas tego natychmiast 
uczyn ić nie m o ż e , przeto  poseła O ficera dla 
powitania Jenerała Boliw ara. (G . W .)

Portugalija.

-•azeta Lizbońska z  d. s s .  Marca um ie
ściła w yrok Infanta Rejenta w zględem  Sądo
w ego  postępowania i ukarania nczniów  z Koim- 
b r y , którzy napadłszy na Deputaeyją wysłaną 
z  powinszowaniem  Don M igaelow i, dwie osoby 
z  tejżtf zabili. (G . W .)

W ielka Brytanija i  Irian tlyja.

W szyscy M inistrow ie p rzep ędzili kilka 
dni na wsi u X ięcia  W ellin gtona. Kuryjer u- 
waża to za bardzo stosowną rzecz , iż  p rzy te- 
raźniejszem  krytycznem  położeniu A nglii daleko 
spokojniej i gruntowniej tam naradzać się mogą, 
n iże li w zgiełku  stolicy. X ią tę  po pow rocie 
swoim do Londynu, miał d ługie narady z X ię -  
oiem P o lig n a c , Hrabią D udley i S ir W . C lin 
ton. —  Kuryjer mówi o bliskićm  odjeżdzie 
Lorda Heytesbury (S ir W illiam  A ’Court) do 
Petersburga i  P . Stratford Kanninga do Korfu.

'  (D. A.)
Angielski statek parny, X ią ź ę  Y ork , który 

w d. 1. Kwietnia w ypłynął z  L izb on y, zaw in sł 
do Portsmouth w  dniu 1 1 . t. m. ; okręt ten 
p rzy w ió zł Jenerała Portugalskiego Saldanha i  
innych podróżnych.

Podczas najnowszych obrad nad prawem 
ebożowem  w Izbie w y żs ze j, ośw iadczył H r. 
M alm esbury, iż  s łyszał, że  Pan Jacob znowu 
został na ląd stały w ysłany, dla p rzed sięw zię
cia dalszych badań w zględem  uprawy zboża i  
handlu zb o żem ; p ierw szy raport tego Pana na- 
der ważnym b ył dla rolniczej hlassy w A nglii, 
poniew aż o k a za ł, że  k ra je , gdzie  zb o że  naj-
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t isze , są bardzo nbogie ; że w każdym krają 
Europy interes rolnictw a nie jest b ez o p ie k i, 
i że ta opieka w e Francyi w stosunku do A n 
g lii jest w iększa. Gdy tedy pierw szy rBport 
tak bardzo był interesującym, tedy pyta się ón, 
czyli P . Jacob p rzesłał d ru g i, i czy li X ią ż ę  
W ellin gton  ma co do zarzncenia , aby ten ra
port Izbie przełożony został. X ią ż ę  W e llin g 
ton odp ow ied zia ł: P . Jacob w istocie odbył
pow tórną podróż i drugi u czyn ił ra p o rt, i że  
zupełn ie s ię .z g a d za , aby ten drugi raport b y ł 
Izb ie  p rze ło żo n y , poczein Hr. M almesbury u- 
czyn ił głośno w n iosek, który tak, jakoteż n ie
które wnioski do przełożenia w ykazów  w z g lę 
dem handlu zbożem  i przyw ozu  zboża , został 
p rzyjęty . (G . W.)

Francyja.
Król Jmć odprawił w d. 16. Kwietnia Radę 

ministeryjalną, na której nie znajdował się Pan 
Martignao dla słabości. Poczein otrzymał pry
watne posłuchanie Biskup Hermopolitański. W  d. 
17 . pojechał Król z  Delfinem na polowanie do 
lasu pod Marły.

N ow e prawo względem druku pism pery- 
jodycznycb, przełożoue w d. l 4- Kwietnia Izbie 
Deputowanych przez Ministra sprawiedliwości, a 
do którego obrony upoważnieni .są Radcy Stanu 
Bourdeau i Bacot de Romans, jest następującej 
osnow y:

Artykuł t . Każdy Francuz pełnoletni, używa- 
jacy praw cyw ilnych, może bez uprzedniego u- 
poważnienia wydawać gazetę , lub pismo pery« 
jodyczne, skoro się stosuje do--przepisów niniej
szego prawa.

Art. 9. W łaściciel lub właściciele każdej 
gazety, Jub pisma peryjodycznego, obowiązani są 
przed onegoż ogłoszeniem złożyć rękojmią. Gdy 
gazeta -łub pismo peryjodyczne wychodzi więcej 
jak raz na tydzień, bądź w dniach oznaczonych, 
lub zeszytami i regularn ie, .natenczas rękojmia 
jest ta sama, jaką ustanowił pierwszy artykuł pra
wa z d. g.-C zerw ca .tb tę  na P's*na codziennie 
wychodzące. (Takowa ustanowiona była dla ga
zet i t. d. codziennie wychodzących, 10,000 fr. 
w  rentach w Paryżu i okolicy, dla gazet, nie 
wychodzących codzienn ie, 5 ooo fr. _w rentach, 
• a w Departamentach odległych s 5oo fr. w ren
tach). Teraźniejsza rękojmia wynosi tylko poło
wę Owej, gdy gazeta lub pismo peryjodyczne 
na tydzień tylko raz wychodzi. Czyni tylko część 
w Wkf j  pisma na miesiąc więcej jak raz
7 C,°  za' Gazety lub pisma peryjodyczne, wy- 
chodzące na miesi?c raZf |Db jeszcze rzadziej,

L n ie6 Przeznaczon? w f ł ?*
ykdzy, ogłoszenia, uwiadom ienia sądo

w e, doniesienia o przybycia z  m orza, ceny zbo
ża i inne bięgące ceny tow arów , wolne są od 
złożenia wszelkiej rękojmi.

Art. 6. Król, na żądanie gruntowne jedno) 
ze czterech Akademii, tworzących instytut król. 1 
uwolnić może od rękojmi gazetę lub pismo p®' 
ryjodyczne, przeznaczone wyłącznie umiejętno
ściom i sztukom , i wydawane na tydzień raz lob 
rzadziej. L ecz gdy rzeczona gazeta Inb pisinO 
peryjodyczne jeszcze częściej wychodzi, lub gćf 
jedno z tych pism lub zeszytów zawiera wiado 
mości lub inne polityczne materyje, wtedy uwol
nienie to zostaje cofnionem. Gdy właściciel* 
onegoż w ciągn miesiąca nie złożą w kassie kon
sygnacyjnej rękojm i, do złożenia której w sto
sunku wydawania swojego peryjodycznego pism* 
są obow ązani, wtedy rzeczone pismo ustaje po  ̂
karą 1000 fr. za każdy numer lub zeszyt, które- 
by się jeszcze po uptynieniu tego terminn poka
zały.

Art. 4 . W  razie zawiązania się towarzystw* 
takowe musi być tego rodzaju, jak je prawo han
dlowe oznacza i reguluje. Gdyby gazeta nie ina
czej , tylko przez bezimienne towarzystwo miał* 
być ogłoszona, zatem członkowie towarzystwa o- 
bowiązani są z  grona swojego jednego, d w ó c b  

lub trzech zawiadowców obrać, z których stosowni* 
do art. 32. i s 4 . prawa handlow ego, każdy a* 
siebie podpisuje. Gdy jeden z odpowiedzialnych 
zawiadowców umiera, właściciele obowiązani pQ& 
karą 5oo fr. w dwóch miesiącach stawić innego; 
Gdy zaś tylko jednego obrali, przeto obowiązaD* 
są po jego śmierci zastąpić go innyin w trzech 
dniach. Gdy to nczynić zaniedbają, wtedy g 8' 
zeta lub pismo peryjodyczne przestaje wycb*' 
dzić, pod karą 1000 fr. za każdy numer lub z*' 
szyt, któreby się jeszcze po opłynieniu tego cz*' 
SU pokazały.

Art. 5. Odpowiedzialni zaw iadow cy, Inb 
jeden lub dwóch tych że, czuwają i kierują osO" 
biście redakcyją gazety lub pisma peryjodyczn*' 
go. Każdy z  odpowiedzialnych zawiadowców W**1 
posiadać własności przepisane art. 980. prawa *T 
w iln ego , musi być właścicielem przynajmniej je* 
dnej części lub jednej akcyi przedsiębiorstwa, 
sam lub na swoje imię posiadać przynajmni*) 
czwartą część rękojmi.

Art. 6. Żadna Gazeta lob pismo peryjo^/' 
c z n e , które na mocy przepisów niniejszego Pr* 
wa podlega rękojm i, nie będą m ogły być 
dawane, jeźli wprzód nie nastąpiło oświadczeń1®' 
które w sobie zawierać pow inno: 1) tytuł 
ty lub pisma peryjodycznego, i okresu onęg 
wychodzenia ; 2) imiona wszystkich w łaściciel"
mieszkanie i udział każdego do przedsiębierstw*̂  
5) imiona i mieszkanie odpowiedzialnych zaw>®



daw ców ; 4) zapew nienie, źe  właściciele posia
dają zdolności prawem przepisane; 5) drukarnią, 

której gazeta lob pismo peryjodyczne ma być 
drukowace. Ile razy zajdzie odmiana w tylnie 
8®zety, lab w wychodzeniu ouejże peryjodycż- 
Be*n , lub pomiędzy właścicielami i odpowiedzial
nymi zawiadowcam i, musi o łem być uwiado. 
miona właściwa władza w  ciągu trzech dni po 
tej odmianie ze strony odpowiedzialnych zawia
dowców, pod karą 5oo fr. Tak rów nie, gdyby 
6azeta lub pismo peryjodyczne w  innej drukarni 
jniało być drukowane, niźli z początku oznajmiono.

przypadek, gdy przedsiębierstwo jedna tylko 
°soba podejmuje , właściciel musi byó razem od
powiedzialnym zawiadowcą gazety.

Art. 7. Z  powyżej namienionemi oświad- 
c^eniami muszą być także złożone potrzebne do
wody. Będą podpisane przez Każdego właści- 
®'®iela gazety lub pisma peryjodyczDego, lub 
Prz*« pełnomocniha każdego z tychże. Przyjmo- 
***06 będą w Paryżu w dyrehcyi handlu książek, 
• w Departamentach w Jeneralnym Sekretaryja- 
c'e Prefektury.

(Dokończenie następi.)
P o tym wniosku Ministra sprawiedliwości za- 

ra* glos Minister Skarbu i miał następującą mo- 
: »Mości Panowie ! Wszystkie Państwa Eu-

r°Py potrzebują pokoju; wszystkie chciałyby go 
ntrzymać. Tymczasem interesa Tareckie zrządziły 
'v stosunkach niektórych Mocarstw zawikłanie, 
które dla Francyi nie może być obce. Gdy je
dne'już są uzbrojone, a drugie szybko mogłyby 
ł|ę uzbroić , nie powinniśmy spuszczać się na wy- 
Padhi z spokojnością , której by żaden środek o- 
slrożności nie tow arzyszył; musimy zatem być 
S°towi do wykonania wszystkich warunków utrzy
mującej polityki. —  W szystko dozwala Królowi 
sPodziewać s ię ,  że różne Mocarstwa, czyli w 
*w'ązku lub pojedynczo przystępując do d zie ła , 

®dą miały jeden zam iar, mianowicie te n : wypeł- 
6lć traktaty, pokój powszechny utrw alić, i otrzy
mać sprawiedliwą, dla spohojnośeiEuropy nieod- 
*°Wną równowagę. W  tym jedynie zamiarze Mo- 
tC| Panowie , rozkazał nam Król żądać od was 
P°trzebnych środków, aby Sw oję silę ladowa' i 
["orską na przyzwoitym postawił stopniu. —  In- 
j  e*a prywatne nie będą zatrwożone przez śro- 

®"i którego mądrość i interes powszechny naka- 
*#ie ; raczej w troskliwości rządu o jego godność 
7"! tego pierwszego warunku i rękojmi spokojno- 

krajp i jego pomyślności —  znajdziecie nowe 
j°^ od y zaufania i bezpieczeństwa. —- Król za- 
*C|ł nam przełożyć WPanorn projekt, który będę 

zaszczyt odczytać: 
j . .  »Projekt do prawa. K A R O L, z  łaski Bo- 

* t* d; Art. 1. Minister skarbu upoważniony

zapisać w wielką księgę długów Państwa aż do 
4 mil. 5cioprocentowych rentów (zatem 80 mil. 
kapitała) z użytkiem zaległości od d. 22. Marca 
S828. Ilość tego zapisu użyta ma być na nad
zwyczajne w ydatki, do htórychby rząd w roku
1828 mógł być upoważniony. Wykonanem ma 
być zaś to w formie przepisanej A rt.  i 52 prawa 
z  d. a5 . Marca i8 2 ! .«

sArt. S. Na posiedzeniu roeznera Izb w r.
1829 zdana ma być sprawa względem zrealizo
wania i użycia c a łe g o , łub tylko części tego kre
dytu w rentach. Kredyt ten może być uskutecz
niony tylko przez publiczne układy, przyczem do
zwolone obieganie się w  fo rm ie, zachowywa
nej przy sprzedaży rentów , których utworzenie 
ugoda z dnia ęgo Sierpnia 1821 r. ustanowiła. 
Summa, prawem z d. 25 . Marca 1827 do umo
rzenia długów Państwa na Ąo mil. rocznie usta
nowiona, począwszy od d. 22. Marca 1828 pod
niesioną zostaje do 4o mil. 800,000 fr.

W niosek ten , da htórem skończyło się po
siedzenie publiczne sprawił wielkie wrażenie na 
Zgromadzeniu.

Izba Parów rozpoznawała w d. i 5 . Kwietnia 
weryfihacyją listu unarodowienia dozwolonego 
przez Króla Xiążęcoin H ohenłobe- Bartenstein i 
Abrem berg, przyczem mówili P P . St. Roman, 
Baron Pasquier, Baron Monnier , Margr, Verac i 
Hr. Pontecoulant; poczem weryfihacyją tę Izba 
uznała.

Kommissyja , złożona w Izbie Deputowanych 
do rozpoznania projektu do prawa dotyczącego 
się zapisania czterech milionów rentów w wielką 
księgę, jest następująca: D o pierwszego biura,
Hr. Sebastiani; do drugiego , P. Odier ; do trze
ciego , P. Turhheim ; do czw artego, P . Duver- 
gier d’Hauranne ; do piątego , Marg. Lyon ; do. 
szóstego, Hr. B e lfo rt; do siodm ego, P . Lorge- 
r i l ; do ósm ego, Baron D elessert; do dziewiąte
go , P. Marrulacb.

Uprzednie wyrokowania pism oppozycyjnych 
względem nowego prawa o druku bardzo się róż
nią. Dzieńnih rozpraw niezmiernie je ch w a li; 
Kuryjer Francuzki zaś g a n i; —  Gazeta codzien
na mniema, że  spuszcza z  uwagi głów ne rze
czy', to jest: bonnes et m auvaises d o ctr in e s , 
i zajmuje się za w iele ubocznem i, rękojmiami i 
karami pieniężuerni; Gazeta uskarża się , że odej
muje władzy królewskiej jednę z najważniejszych 
prerogatyw ; Konstytucyjonista nakoniec milczy.>

Gazety liberalne, których kolumny dotąd czę
sto poświęcone były pochwałom zarządu sprawie
dliwości, zmieniły teraz nagle mowę. Zawyroko
wanie król. sądu względem  sprawy o dążność 
zdaje się onym nie do objaśnienia , n ich pochwa
ły zamieniły się w mocne zarzuty.
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O  skałka wyborów do uzupełnienia niedo- 
stająeych w Izbie drugićj prawie Ąo Członków do
wiadujemy się dotąd , i e  w Betanęon wybrany zo
stał kandydat konstytucyjny, P. J o b e c , a w ob
wodzie Tournon kandydat konstytucyjny P . Bois- 
sy d’Ang!as.

W  Niort wybrany został do Izby Deputo
wanych , P . Tonnet Hersent, w Puy l’Evecqne 
P . Calrnon. Obadwa rów niei kandydaci konsty
tucyjni.

Kollegijum Departamentów Saony i Ligery 
wybrało P. M oyne, kandydata konstytucyjnego 
do Izby Deputowanych. >

W  sekoyjach Paryża odbywają się ciągle pry
watne zgrom adzenia, aby się zgodzić na osobę 
mającą być wybraną na Deputowanego. Na sześć 
miejsc zgłosiło się 4> kandydatów. Szczególniej 
między wyborcami czwartej aekcyi panuje wielka 
niezgoda. _ _ _ _

E skad ra, z którą Kontr-Admirał Roussin w
d. 25. KwietDia z Brestu do Brazylii miał wypły. 
n ą ć , składa się : z  okrętu linijowego Jean Bart, 
i czterech fregat. Połączy się z  nim oddawna 
będąca już tamże dywizyja okrętów pod Kontr- 
Adinirałem Lemarrant. Ostatni obejmie dowódz
two stanowiska na morze spohojnem. (O , W.)

Niemcy.
Postanowienie Króla] Jmci Saskiego z dnia 

3 2. Marca dotyczę się ntworzenia gwardyi z o- 
bywsteli wszystkich miast Królestwa, które naj
mniej 1000 mieszkańców mają. (G . IV.)

Danija.
W  d. 10. Kwietnia w kierunku północnym 

przepłynęła po pod Kopenhagę eskadra Szwedzka, 
przybywająca z  morza wschodniego , a przezna
czona na morze śródziemne dla obrony żeglugi 
Szw edzkiej. Takowa składa się z fregaty, pod 
banderą Kontr-Admiralską, korwety i szonera.

(G . W.)

R o ss y ja .

Z  Petersburga piszą pod d. 8. Kw ietnia: 
»W  nocy z W ielkiej Soboty na W ielką Niedzie
lę  wystrzały z dział tw ierdzy, z któremi łączyły 
się odgłosy wszystkich dzwoDÓw, oznajmiały ju
trznią na obchód Świąt. Na 5tą godzinę rano 
zapowiedziano wielką galę u Dworu , i w drugi 
dzień Ś w i ą t  o tym samym czasie. —  Mamy tu 
znowu zimę i najpiękniejszą sauną drogę na Św ię
ta Wielkanocne. (D . A .)

Redaktor; Mikołaj M i ch a le  w i

Wiadomości z Grecyi.
Gazeta powszechna Grecyi z d. 23. Luteg0 

zawiera następujący list Prezydenta Grecyi do 
Kommissyi upoważnionej do zawiadowywania df* 
rekcyją banku narodowego : »Przez doniesieni®
moje Nr. 75. do Panhellenionu oznajmiłem jo® 
wprzód moje postanowienie, że  do utworzeń'® 
banku narodowego przyłożyć się chcę sumin? _ 
25,000 talerów , która wynosi prawie 'ogół skł®' 
d e k , które mi Chrześcijańska miłość bliźnieg0 
przyjaciół Greków powierzyła. —  Do wykonam® 
owego postanowienia posyłam Kommissyi 7,0oO§ 
mówię siedm tysięcy dwochsłepowych talerów: 
z reszty 18,000, mówię osmnastu tysięcy, z Któ
rych już część na potrzeby Darodowe wydałem , ® 
drugą część z sobą biorę do Poroś dla opędzeni® 
wydatków do zamierzonego przezeinnie uskutec®' 
nienia pochodu' Ruineliotow ; za powrotem uioit® 
zdam rachunek Kommissyi i złożę jej wraz potrzeb' 
ne w tej mierze dowody. —  Posełam oraz tej Kou>' 
missyi z niniejszym listem pojedyncze składki) 
mianowicie: sam daję 1000 tal. i orszak mój 120° 
talerów ; dalej Członek Kommissyi, P. Alexandef 
Condcstaivo, 200 talerów ; Jan Domboli 7 0 0 > 
Jacovaki Riso 10 0 , Jerzy Betzo 100 i E liaszB *' 
tand 100. —  D o wyinienionyoh 25,o o o , fctór® 
z  dobroczynnych składek oddaje na utworzeni® 
banku, należą ow e 4iOOO talerów , które ślacheP 
ny syn ojczyzny Jan (syn) Mi. Pappafi, w ręczfl 
mi w M alcie, jako dar ze swojej strony na nlg® 
cierpień ojczyzny. Ko pamiątce tedy lego śla* 
chętnego syna Hellenów kapitał teu pozostali*® 
na wieczne czasy w banka narodowym, jako włs*' 
ność narodowa, zaś procenta będą przez P rezf' 
denta między wojsko i inne Bogu przyjemne dz>®' 
ła podzielane. W  Eginie d. 20. Lutego 1828. 
Prezydent: J . A. Capodistrias. Sekretarz stano 
Sp. Triknpi.

Numer Gazety powszechnej z  dnia pomi®' 
nionego zawiera dalej następujące doniesienie 0 
składkach do banku narodowego :
D . 81. Lutego Piotr Maoromichali

(Bei Meiny) 200 talerów 
Jerzy Mauromichali

(jego syn)------------ ------------- -
P . D u tron , Doktor

prawa, Fran caz, 200 —■—**
D . 22. — —  Antoni Georganda 100 —

Anagnosli Delejanni 5oo — —*

Razem 1100 —
D. 23. Lutego: Mikołay Chr. Alexandri 40 I

szt. i 5 piastrów. (’D . A .)
- - ' i -----------

t\ Drukiem: Piotra Pi l i  era. <


